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ua Aaministracy:. 
Wszystkieh_naszych prenumeratorów i orga 


тутасув na prowincji, jak i pojedynczych mwa- 


rzyszy, kiórny_biora „Robolnika” w komis, рга. 


Szemy а туспе nadsyłanie prenuwo wy 1 уна» 


zów upizedanych egzemplarzy wraz z pienia- 
dami. Ode qgenie się z nadnetką_piemędzy, од. 
dzintywa niekorzystnie na wydawnictwo, które, 

uzymuje „are 


waren jem Aube towarzysze, 


шайык 
PRZE AD. 


Ruch восуајімуспу robolników rolnych 
przybrał już tak „groźna” rozmiary na Węginech, 
że rząd węgierski zaprowadził w jednym komi- 
Ineia (obwodzie), slan wyjątkowy. My w Pized- 

awii mieliśmy już nieraz lakje stany wyjątkowe 
i przekanaliómy sq, że tą опе mniej szkodliwe 
jak pożyleczne dla szerzenia się socyslizmu. 
О tem samem przekonają sig wkrótce także ka. 
pitahści węgierscy i socynlizm rolniczy rozwinie 
mę na urodzajnej dolinie naddunajskiej bardzo 
szybka, szybciej — omiżeli po dziś dzień. Ten 
ruch robotników rolnych węgierskich jest dla 
nas dowodem po pierws: ja proletniyat wiej 
лак i miejski, z {пеген uwego 
konceniraaya siomi 
na Wscho. 

Я 


суд społeczną. 
politycznej — oźwi- 
Roy mocyalizmu rolnego jost organizacya zawo 
dowa cmopów bozrolnych ; do tak ej organizacyi 
dojdzie prędaej-później 2 naszą pomocą i „cha 
łupalk" galicyjski. Osobiwie w zachodniej” czę 
4ci Galicyı — aprawa ia zaczyna już dcjczewać, 
Będzie lo najlepszą odpowiedzią dla ka. Sioja 
lowskiago i innych takich „sakramentów*. W 
wschodniej połowia Galicyj, miganizacya prolc- 
łatyatu rolnego mogla by być skulecznia prz 
опа przez socynlislyciny собит „rady- 
ieligencyi ruskiej na współ z uświado 
mionymi chłopami. W takim razie rozwój 1. zw. 
„Mwostyi ruskiej w kaju, opalłby się na tej 
podsiawia klasowej, klóra musiałaby wprowadzi 
do dotychczasowego ruskiego „radykalizmu! ni 
leoretyczno tylko, ale i praktyczne ро lulaty so 
cynlistyczne. 

Sądzimy, Że jesiia jedyna na dzisiaj droga 
do wydobycia sę socyainych demokratów rua- 
kie; na widownię polilyczną, а (ет samem dla 
tozwuju międzynsradowego socyalizmu korzy- 
sina. Jasną jest lakże тхестд, że arganizacya za 
wodawa i рошусгпа „chalupnikówu ruskich 
przaz ruskich socywlistów, musi z kolei rzeczy 
wrłynąć nn zróżniczkowanie się klasowe Rus 
nów wogóle wszysikich, oo znów jast zawsze 
korzysinem dla każdej grupy narodowościowej 
— jako lakiej. Ca więcej, wpiyw zorganizowa 
nego proletaryslu chłopakiego ruskiego, musiałby 
z konieczności рораћпаб naprzód rozwój dro- 
bnowłościowego radykalizmu ruskiego, о ile ro 
zumia się len nie neśladowałby zanadto polskich 
Stronnictw „chłopskich“, lecz za maksymalny 
swój program uznał żądania nasza —- robotni- 
сзо-восувһа!ускпе, 

Nadużycia panów Lanikiowicza Benita i 
spkl. w slosunku do żywego i legalnego ruchu 
robolniczego w Pizemyślu, spowodowały па 
szych lowarzyszy w Wiednii do ogłosze 

otwartego listu do pana 


w „Arbeiter Zeitung, 
Gaulsoha, w którym domageją się surowego 


sledziwa nad winnymi, Myśmy już kilkakrotnie 
о tem pisali, nle pan prokurator jakoś zbyt ła. 
skaw па Lanikiewicza i rubrykę „z Przemyśla" 
za kozdy dobilniejszy szczegół, konsekwentnie 
kreśli. Wobec lego musimy być skromnymi na 
razie, mamy jednak nadzicję, że jeżeli pan Gauisch 
w własnym swym inleresie, zreszią sumiennie 
+ bazsironnie Śledztwa zrzeprowadzi — 10 pra 
wda, jak oliwa wyjdzie na wierzch i wówczas 


zamiast artykułów, niemiłych prokuratorył, wy- 
alarczy ogłoszenie razbllntów. śledruwA. 

Kije i palki wyborców Stajaławskiega prze» 
straszyły jego setdecznych przyjaciół z urakow- 
akiego „Grzmolu* i dlatego „panowie” ci, chcą 
pierający Jezutów z „Grzmolut, boją się sami 
kijów i dlatego po wyborze nowego swego przy 
Јасіеја obawę tę wyrażają otwarcie, podczas gdy 
przed wyborami zamykali na wszystko oczy, 
Rzecz jednak stała się — jest fakiem, którego 
arlykuły „Стата“ mis zmienią i klo wie — 
czy sam Ks. Stojałowski, przy innej sposobno- 
ści, те chwyci się znów wypróbowanego środka 
wyborczego. Naturalnie! nienormalny rozwój 
społeczny Galioyi, przykryty hypokryzyą kley- 
kalna antysemicką, doprowadza do niespodzianek 
różnego rodzaju. Czy jednak niespodzianki takie 
wyjdą na korzyść atańczykom — о tem chyba 
bardzo wątpić należy, chociażby w myśl zasady, 
ża »gwałt gwałlem sie ndciska 

Lwawski korespondent „Grzmału”, żyje wi- 
docznie poza światłem, albo пи księżycu, bo obe- 
©по&4 robotników kolejowych w teairza na рете 
stawieniu, osnutem na tle г, 1868 — uważa za 
jakiś objaw przeciwny socyalizmowi, Ależ pania 
korsapond=nie | — przeoež w damu robotni- 
олут we Lwowie, mieliśmy czysto robotniczy- 
socyalistyczny wieczorek, poświęcony pamięci 
powstania styczniowego, a niepodległość Polski 
siawiamy całkiem jasno w szeregu naszych żę- 
dań. Wobec tego obacność robotników koleja- 
wych na patryotycznem przedstawieniu w niżem 

iwin alọ nocyalitmowi, natomiast sprze 
суја nom „Sławianom” £ „Grzmotu” olc, 
którzy już naprzód robią miła Dozka do nuta 
говујам, 


о głosowi 
nia awanlury narodowościowo-kapilalistyczne, 
polowe calą Ausiryg rozsadzić, przeciwnie pro 
1віагуві socyalistyczny, dążący nie до autonomii 
krajów, laez nutodów — jest dzisiaj, skutkiem 
powikłanych stosunków, “miedzy klasami posi 
dającymi — jedynem europejskiam stronnictwam 
w Ausiryi, а więc tam samem, jedyną klasą вро: 
łeczną, klóra może pańsiwo musirynckie odno- 
wić z grunlu i rozwój jego popchnąć na drogę 
normalną — postępową 

„Słowianizm”  badeniowski 
reszty. Coraz bardziej jasnem ві że pol- 
ska azlachia i młodoczeska burżoarya, pokry 
wają słowiańskim płaszczem swoje klasowa in 
teresy. Seim nasz — wiecia już o tem towarzy- 
sze — odrzucił wniosek hborałów о u 
sejmowe) piątej kuryi — to samo zrobili tores 
kapilaliści czescy w Pradze. 1 niech nam 1ш kto 
zaprzeczy, że praecioż z takimi „Słowianami" 
146 rmzem — byłoby dla każdego, choćby naj 
bardziej słowiańskiego robotnika, politycznem 
samobójstwem. Rozumis to bardzo dobrze lakże 
profesor krakowski J. Baudouin de Courtenay, 
który w broszurze pl. „Jeden z objawów ma 
miności oportur istyczno- prawomyślneju (Krakow 
| 1808) pisze: „Wyznawca dwóch skromnych za- 
|sad, jednei Unpiecko-teologicznej „do ut des“ 
(deję, młobyś I ly dał), a drugiej ściśle ndmini 
|strncyjnej „Polizei, Polizei, uber elles, Uber al 
les in der Welt“, wyrasla (w Galicyi) bądź to 
na „bohatera Słowianszczyzny”, bądź leż na „ty- 
тапа Ацзігуі“, А przecież. kapilališoi czescy lego 
bohatera“ (Badeniego) razem z Azysłą Abraha- 

czem, uwaźają za przedstawicieli 

wiańskiej w Ausiryi tak samo, jak nasi 

wie szlachta. Inne jaszcze ciekawe rzeczy pisza 
реп Baudoin de Courlenay. Widzi tak sama — 
jak my, że na gruncie gelicyjskim rozrasta 
hujniej, aniżeli nawet w innych krajach blaga 
rozmailego rodzaju; rozmaite niamaralne czyny 
nazywają się nibyto „katolicyzmem“, bezwyzna- 
niowcy pokrywają się maską <klerykalizmu i an- 
lyszmityzmu Ир. Naturalnie, że dla człowieka 
który niedawno do Gi i ta do Krakow: 
przyjechał — przedstawie się u nas wszystko 
w prawdziwem świcile, tj. poui а do „abroń- 
ców porządku społecznego, ze wyraźnie: 
„Тай, moi panowie, jesteście --arehislami, i to 
anarchistami najgorszega gatuo-u, bo taczącymi 
wyobrażenia maralne, do który: . wprowadzecie 
nierząd, nieład i chaos. Jesteście azkodliwsi dla 


bankruiuje do 


w nowego „pana“ posła wmówić, że оп prze- 
ciet sam mie nie winien i, ёс polępia nawet 
w lesryi terroryzm, Ks, Srojałowski gotów się 
dzisiaj: па тана ledryę zgodzić; jedna kłama: 
więcej m- mu już przecież пів pomoze, ani nie 
zaszkodzi, tnne rzecz, że panowie szlachta, po- 
popieranego przez was samych „istniejącego po- 
gządhu” od palępionych przez wan „przewro- 
towcówu, bo Utuśsamiacie ten „istniejący porzą- 
dek" к zanieczyszuzeńiem sumień, 2 kłamstwem 
i obiudą“. Tak, tak! panowie szlachta, kleryka! 
antysemici | stojałowczycy wraz z innymi kapi 
xalistami — myśmy ta wszystko dawno wam pi- 
sali, ale przekonaliśmy ліс, że było la rzucaniem 
grochu о ścianę. О tem samem przekona się 
wkrótce także profesor Baudouin de Courtenay 
sle my — socynliśoi, tem jašniejszą drogą b 
dziem/ dążyć do utzeczywiśinienia naszych dą- 
żeń | ideatów. 

Rząd węgiarski zaprowadził sian wyjątkowy 
w jednym komitacie (Schabotazer), а to na pod- 
stawia wywodów ministra rolnictwa, Daraay'ego, 
ie ludność tego komitatu jest najbogatszą z ca- 
łych Wękiar, à rowoltuje się tylko = powodu 
„agitncyi przewrotowców!. Należy więc rozni 
Chy poskromić „kulą i bagostom", Tymczasem 
nie tylko w iym komitacie ale i w innych ist- 
nieja jakby stan wyjątkowy; wszędzie na usługi 
magnatów węgierskich i ich dzierżawców, spieszą 
žandarmi) | kładą Irupem ludzi, których całą wi- 
ną jest to, ze nie cheg ginąć z głodu. Bosty, 
skie postępowanie rządu, wprawia w zachwyt 
свід pi węgierską — т wyjątkiem socyali* 
stycznej kiego stopnia bezczelności 
prose- ta się posuwa, dowodzi to, iż pisząc о wy- 
padkach w kraju, spycha calą wing na „socya- 
listycznych. gitatorðw“, а kłamiąc jak "najgt 
mówi że „buniow: u żąda sioria żandar= 

y wit slabów 

азыу Нети? 


jadać" zniesienia kaiązy 
kościelnych — ma jedna! 
chylnam Usposnbioniu wi 

w. ruchowi chłopskiemu а tem samem, w pozo- 

awianiu rządowi wolnej ręki w jego brutalnych 
postęnknch. 

* "Minister kolajawy у. Wittek, wydał rozpo- 
rządzenie, regulujące czas pracy i odpoczynku 
din zatrudnionych przy kolejach. Dia braku miej. 
sca -oceng lej „reformy”, odłożyć jesteśmy zmu- 
sżeni do rasiępnego numeru. 


l Sejmujacy szlacheice. 


jepodzielności і _wprómi państwowej odrębności | ków sądu i kategoryi robolników меуі б 


VIVE L 
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R 


дег. 


Przyprowadzić tę awanturnicę | No szyb- 
сіеј! — wota? urzędnik policyjny, zły, Że w 
dniu ogólnega święta i przyjazdu króla musi 
pełnić służbę na inspekcyj. Klucznik wykręcił 
się па pięcie i zanim urzędnik zdołał wyszukać 
akta Marly Colonds pomiędzy rozrzuconemi pa- 
pierami na biórku — wprowadzona Martę. 


Łkająo głośno, Marta zasłonięta chustką 
stanęła przed urzędnikiem, 
Jak się nazywasz? Нег... Marta Co- 


laude, tyś zrobiła awaniurę podczas przyjazdu 
królewskiego, ca? Na mów, nie mówisz? 


— Panie ja nieszczęśliwa... ojciec mi 
umiera... jam łaski chciała błagać! 
— Milcz azelmo! nia rycz? odpowiadaj na 


pytanie! 

— Panie ja nieszczęśliwa 

— Ta bentya jeszcze pijana! Zaraz odpro- 
Wadźie do kaźni! Miesiąc aresztu, post raz na 
tydzieni A bestyej... һа włóczęgi| złodzieja... 
laniuchy 1... Uf... człowiek zginie przy pracy 
= tem bydłem... uf... gorąco... Stękał Nusty 
urzędnik jeszcze kilka minut ро odprowadzeniu 
aresztantki, 


- 


Autonomia krajow — а аат, 


Pisaliśmy już wam towarzysze, o ómiesz- 
nym adrems do korony, sejmu galicyjskiego, 
. | mem а е 
takta z sejmu czeskiego. Jest jednak różnica, 
Ola adres galicyjski jest rzeczywiścia wiernym 
] wizerunkiem — wprawdzie nie kraju, ale szlachty 
polskiej ; jestto odruch bankruta, święaącego ost 
me Yee magi mo Vom 
żądań autanamicznyc nych) ndrea sma 
checko-gulicyjski właściwie nie uwzględnia i do 
magająć się wzmocnienia autonomii „krajowejć, 
czyni to w formie tak niezgrabnej, że nie то: 
zna sobie zdać sprawy, czy szlachta pad tą au- 
tanomnią rozumie jaszcze coś więcej, jak mona- 
ро! na kiajawe i rządowa synekury. JTużto i w 
steme sisse tam kak өүчбүш жө орет 
ale przeciek burłowzya młodoczeska, jest przy 
najmniej od naszej szlachty — odważniajszą 
Domaga się koronacyi cesarza nn króla Czech, 


W wigzieniu zamknięta Marig z kilkoma 


innemi areszlanikami, Ciemna cala, wyuzdane 
obyczaja współlowarzyszek niedoli drwiących 
ciągle z tez i modlilw Marty, przyprowadzały 


ją do szaleństwa. W nocy zrywała się z pryczy 
więziennej, zdawało jej się, Że słyszy głos ojca 
hłagającego o ralunek, ża widzi jego chuda, wy- 
żółkie ręce wyciągnięte do niej 

Z każdym dniem ogarniała ją większa boz- 
graniczna, niedająca się opisać rozpacz. 

Były chwila w których zdawało jej nię, że 
sloi w szeregu strojnych dam, oczekuja przyby- 
cia króla. Poczynała wówczas śmiać się, powie- 
wała rękami w gorę, wołając głośno: „Vive le 
Roi! Vive le Roil“ ku ogromnej uciecze swoich 
towarzyszek. 

Później znowu zapadała w kamienną mar- 
twotę, zalewała się łzami, szepcąc zawsze: „Ro- 
że, który mienisz się być opiekunem biednych i 
nieszczęśliwych, o nieczuły Boża! 


» Р] 

Minął miesiąc, przywołano Marę do kan- 
celaryi i powiedziano jej, że może wracać do 
domu. Wydano jej zabtaną odzież i wyponana 


за bramę. 
Świeże powietrze, turkot uliczny, setki 
spieszących ludzi oszołomiły ją. Chwilę stała, 


potem szła w jedną, ta w drugą strong, błąkając 
się, mie wiedząc со та ze sobą począć 

Ulicą spieszył oddział żołnierzy. Świecące 
galony, powiewający sztandar, zwróciły na sie- 


„утаје katony św Wacławać i za względu | 
£ałańć państwa austrysckiego — godzi się ze 
dwie na delegacyę sejmową w alstryackiej 


aluralnie! że dobry ten apetyt burżonzył 
czeskiej i wysoce skromne życzenia szlachty ga- 
Jicyjskej, sę dla nas juź z tego względu obo- 
jerne 1 niesympałyczne, że tak nasi szlachcice, 
јак i czescy kapitaliści, okazali się wprost wię” 
kszymi wrogami robotników, anizeli rząd i par- 
lament centralny. Wiadomo już wam towarzysze, 
że projekty utworzenia piąlej kvryi wyborczej 
w sejmie galicyjskim i czeskim, wrzucono aoli- 
darnie do kosza! 

Naturalnie | że laka ciekawa autonomia 
„hrajów* jest dla nas wprost zgubią Ale.. co 
innego jest 1ównouprawnienia, na- 
radów ausityaokich! Takie żądanie — jast prze- 
dewszystkiem śądaniem сагв} międzynarado wej 
ssepe samakiacy, а ата рөө Hpo — 
musi stać się ustawa językowa dla całej Aus 
Jak jednak ustawę laką wprowadzić w życie? 
Na to jest jedyna odpowiedź rozumna że swa. 
badny rozwój narodowości alstryachich nia 
moża opierać się na samorządzie dzisiejszych 
„krajów koronnych" i różnych innych pożółkłych 
petgaminach bistorycznych, ale tylko i jedynia 
na samorządzie aradów w okręgach narodowo- 
ściowych — jużto "jadralitych, jużto mięszanych. 

Така myśl podnosi | uzasadnia bardzo ście 
śle nasg uczony Kaucky i już dzisiaj jest ona 
popularną nawet wśród wielu niesocyalistów, 
о sle rozumie słę ci пів chcieliby jako „Słowia- 
nie” poddać się pod opiękę knuta — lub jako 
„Niemcy“ nakryć się pikelhauką pruską. 

W stosunku da naszego kraju autonomia 
narodowości przedstawia się jako szereg ohwo- 
dów językowych polskich, ruskich i mięszanych; 
w Czechach sam rząd zaproponował taki po- 
dział Czechom i Niemaom, а Słowianie i Włosi 
w krajach alpejskich byliby bez kwesiyi zado- 
woleni, gdyby w laki sposób mogli wyzbyć się 
szowinizmu kapitalistów niemieckich, Co więcej 
— autonomia narodowości, а nia krajów okazuje 
stę jako jedyny ёгойек wyjścia dla państwowego, 
auropejskiego rozwoju Ausiyi. I rzecz prasia, 
gdyż okręgi: umrodowościowa — samorsądne w | 
swych sprawach wewnęlrznych, natodowościo- | 
wych, dnak złączone w centralnym parla- í 
mencie wiedeńskim, opaitym па zasadzia рогі 
"amm pesa i wywasankA рь 
dałyby z jednej strony cios wyżyakówi krajów 
przez kraje, z drugiej zaś strony statyby się pod- 
slawą pokoju narodowościowógo w Austryi — 
ńezbądnego do dalszego konstytucyjnego | pa- 


|slspowsgu rozwoju со państwa. | 
Bpi; grzemysiywa. 
matawa © етт 


dson Бәл lcd ti 
spory wynikło z stosunku między pracodawcą. 
© vas, sa so ревер  Piy iés Mają pe 
dlegać wyrokom starostw i magisiratów, ale 
właśnie tych sądów przemysłowych. 

Wąlpig czy się znajdzie robolnik, któryby 
sobie życzyłdalszego wyrokowania przez świetne 
ваеннае WA SNY жа W Mła wą 
dzę chętnie pozbędą się wyrokowania przez są- 
dy polubowne przy когрогасуасћ. Lecz właśnie 
dlatego, za spory le, lak częske, mają być wyjg- 
te z pod dzisiejszega sądowniciwa, a tam gdzie 
nie ma sądów przemysłowych mają 
być oddane sądom pawiąlowym, powinni robo- 
inicy wszędzie jednomyślnie starać się o sądy 
еу 

Sądy przemystowe składają się w połowie 
z robotników, w połowie z pracodawców. Prze- 
wodniczącym musi być zawodowy sędzia człon- 


bie uwagę Marty. Oczy zaistkrzyły się jaj, zer: 
wała ze siebie chustkę i krzycząc całą pier: 
„Viva la Rail" lotem sirzały pobiegła w stronę 
królestwa żebraków. 

Jnstynkt zwierzęcy zaprowadził ją na miej- 
аса, W chałupie Ryszsrda 1 w koło niej slata 
gromada ludzi. Zjechała komisys dla zabrania 
zwłok, Marta nadludzką siłą przedostała sio przez 
ściśnigty Шот ludzi i stanęła nad zwłokami ojca. 
Po przeciwnej stronie stał urzędnik policyi, tea 
sam, któzy Marię sądził. 7 

Widok ojca rozszarpanego w kawałki, wi- 
dos urzędnika, klóry ją wtrącił do więzienia, 
adebrał Marcie do reszty zmysły. 

Piersi silnie jej faloważy, oczy nabrały dzi 
kiego blasku, twarz raz bladła, raz krwią s 
oblawała, ustami sączyła się piana, płuca wyd 
wały nieludzki syczący jęk boleści, Rzuciła się 
na zwłoci lrupa, w zgnite ciało wbiła ręce, 
krzycząc bezustannie: „1а Marta, córka bryga- 
dyera królewskiego Ryszarda Coloude! Vive le 
Roil Vive le Roi 14 

Obecni steuchieli na ten widok. 

Urzędnik policyjny zakomenderował : Wziąć 
|le natogową pijanicę! Odstawić do aresztów! 

Parwali ją pachołkawie policyjni i unieśli 
wśród ciągłych okrzyków: „Vive le Roi! Vive le 
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амгасһ o|płacę i 
pracę, wykonywana przez ludzi zawodowo ob- 
znajomionych, a nie jek dziś polegać na szablo- 
nowem traktowaniu sprawy. 

Pracodawców jnteres nie mniej naxnżnje 


jm walczyć o takie sądy, bo gdy dziś nia będą 


już sądziły ani siarosiwa, ani magistraly, gdzie 
wpływ majstra mógł sobie coś uzsykać, ale tam 
gdzie nie będzie sądów przemysłowych, wyro- 


kować powinny sądy cywilne, (о interes praco- 
dawców nakaże im dbać о 10, by weszły w ży- 
cie sądy jersumysłowa, Połowa sędziów 
z pracodawców złożoną będzie. 

Ale najbardziej ęewswmy © to dbać magi- 
straty i sterosiwa lim бија Iv жб tym bep 
1 przykrcżci, a wzbudznją dla nich Lye niechęci 
| usposobienie tak wrogie, że chié pewna część 
spraw przejdzia na sądy'p wiatowe, to jednak 
1 ta reszta jeszcze dość wrogów i n'ochytnych 
wytwolzy iym sądom, narzuaonym robotnikom, 

Оин zas w аиби, te du ii фу tami 
+ powatacych крозы, ras таараа! sbryi 
selem uzyskania оаромузвйгие! цегоу sAJOW prze» 
mystowyrh dm Gabay, 

mó jęk зета амагуна ағу sią 
сов, aby 519 nie zrobilo nie, tak i la ustawa Nie 
może być wyjątkiem. Oznaczyła dokładnie dzia- 
łalność sądów przemysłowych, olrośliła że 
wszystkie zawody mogą im podleguc, że woz- 
<a mogą istnieć, ale równocześnie dodaje, { 
przymusowo mają isinieć lylko w Wiedniu, Biel- 
sku, m i Tryeście. A choć obowiązkiem 
każdego społeczeństwa nbającego + Wimm» „Pen 


płn фаз) sam passas vo tage 
== ieszczo walki czekala, zanim Osiaemniemy = 
Мт myta: арлаас, а а wów 
wi ary ме узнай туб mytki | dla weż 
7а вле» рф беч, ee 
Żeby zaś w tej samej klasie społecznej ist- 
nialy w tym samym kraju, różnie co do wy- 
miaru spraunedliwości 16 specyalność _ wyttwo- 
szyła ustawa o sdach przemystowych. Во w Li- 
Бегсы. Wiedniu. Bielsku, Tryjeścia sądzą 1 go 
lipca obowiązkowo sądy przemysłowe, w innych 
Š kerejash i ті czędcią sądy powiatowe, 
częscią dalej niestety starostwa | magistrat 
Robotnicy muszą tedy walczyć © lo mądy 
Uslewa okieślo, 20 mogą г 
=e cie . 
Руана =. тоа 


СЕГРЕ 
rżystwa polityczne aoesyć заана 
dominssterstwaoświaty o sądy prze- 
mysłowe. Że jednok utworzenie takiego sądu 
należy o% opinii sejmu, € жт raz na rok «4 
lylkó schodzi, więc sprawa pójdzie w odwłokę 
U nos na rok. Ale podanie wnosić trzeba zaraz 
| wszędzie — aby rozpocząć żywą działalność w 
tym kierunku, bo choć і tym, sądom wiele bra- 
kuje, ale są lepsze od dotychczasowych, Wyja- 
śnieniami służymy. 


Z państwa przyszłości. 


(Wilhelm Licbkn 
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Panstwo vrzysztosci У. 

кч am =» зшен 
п, od której zaczyna się przysztow.. 
a kończy terakniejszość? Czyż to, ea julro bg- 
dzie lerażniejszem nie jest dziś przyszłem, a to 
со wczorsj ierszniejszem było, we wależy juz 
dziś do przeszłości? Poela może wprawdzie za: 
wołać natohniony; „chwilo pozostań, jesteś lak 
piękną!“ — ozas sobie jednak піс z tego nie 
robi i płynie dalej i bez przerwy, chwila po 
chwili, minuta ро minucie uchodzi do waw sgo 


waka! абе. Fóliiyk smakie way 
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W% bouro Wczormi leszcze przydziosciowem | ma 
dam. kürep # рабата prak | паін 
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byi «m ramu w stanie skamieniatym 


> m am а spiss tyra w 
сег» DD нен 0 mięty чк еру 
ræsh  Pozoawiona ruchu + «sowie уа жй 
We tem. 4 wę w жш} dostrzegają UOZENI 
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аен Końieczrie 4 św nriqrobni Iszvch szczego 
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воан vev — a А e panstwo | 
о misnuia спуг rZEKOMA ZMOZYCIAJA WSDOŁ 
еге 


czesnego mieszczanskiazo ustroju mien « 
czasie спосоу sze Dolecia # шт. эй жт 
dziś wy абмі wydtie 4 pozi dla pytają- 
cych паз ciągia o budowę pansiwa przyszłości, 
slanowi == ЖАР + astaleczny wysaz rozkwitu. 
Dzisiejszy porządek rzeczy wyłonił się z da- 
wniejszego, a nie stworzyła ва wola kilku ludzi, 
jakby kamienice wzniesione wedle z góry ze- 
kreślonego planu. 

Błędność tego twierdzenia wyraża się do- 
bitnie w ogólnie powtarzanem zdaniu, że „so 
cyslna dernokiatya chce znitzcnyć 
wsjtysiko istniujące, aby nm pozostałych gruza: 
== nowy gmach, СТЕК pam 
Zdaje im się chyba, że uwałamy społeczeństwo 
za skrżyneczką klocków do budowania, albo 
Pepo amy, te МА 4owolie wwa aio- 
su kow społezznych zderzyło się Шеф» baz 
w przyszłości wycarzyć się толе! Мунай tak 
mo:e tylko ozłowiak, dla którego są kolie ludz- 
wytworem pracy olbrzymich osobislości 
telaznych dłoniach”, których hisloryczne czy- 
mki orzeostawisia Nam бажа боир бнаа | Аа. 
ау жонын dama Wu mia! Бута 
СООРО С 
те dle аід". вр жшк o „Анн 

мада erotyka azietowa Drzeszia фай sk 
„olbrzymami- dawno do porządku i odesłała 
icb, gdzie naletą — do królestwa baśni. Okazuje 
nam опа, ża wielkie czyny, przecbrażaia і od- 
krycia, nie są dziełem poszczególnych osób, ale 
wytworem zjednoczonych sił miryadów ludzi ; 
że są dane stosunkami, a nie wytworzone do- 
wolnia; słowem, że dzieje są pracą zbiorową 
sali ludów пай, 4 io panie m mie лучний FW 
аиа | was wedle спуупоугешо USDO 
aa wa ранам 4 LBJALNA MONIECZNOŚCIA 
poarug oraw »w-viven | umię жйттзё чут 

Jas parazo DOAZCZERÓJNY CZŁOWIEK 4% Байы. 
Е = onec Draw ківгшасусп зоо‹есшепзгууөпт 
Д <a а ма чубут) та жаз пбн янада. © інен 
уто» wą zviaco teraz pokolenie abis 

пунан) бе przvkinazið оуседо капс 
lerza niemieckieno tismatka, sułomaaa. фу 
ИЕНЕН 
ВЕРСО ry Mam 
udsiiaawany wą sòmsseissse | улесп 
miast, które chciał wttywiw = 4 184% zgli- 
dzić, bo widział = men атака rewoiuen wróg 
rowolucji — ma ses dopomódz w przepro- 
wadzeniu w Niemczech niebywałej rewoluc: 
epelarczej, ktora przeistoczvia Niemcy 4 poż. 
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= |stwa rolnego w przemysłowe, zastąpiła drobny 


przemys? chłopsko-małomiejski wielkim эглету. 
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inyi w swen мій енеке śe 
rowolami+ śweśwnać mu nie seim арад 
on połmewam dotychczasowego społeoznego 
porządku, przesunął ja lub ziam wytworzył 
owo powszechne niezadowolenia і rame kiore 
piętnują polilyczne i gasp>darcze slostinki Nie- 
miec i stanowią gruni, x którege wyrasta nie- 
miecka socjalna qemokracja, 

A że siew ten wzrasta, wiizi to każdy. 
Mnoży się jak Kolonia Pakiervi, hodowanych 
dla obserwącyi, tylko że Żaden uczony nia bada 
+4 tvch bolityczno-spozacznych zarazków, 

myms, saion 4 WM pagesa р 
Amend ба tiyo pya | „mk 
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lato о objawie cieki wym 1 (44 =aapei- 


nienia wspomnę tu jeszcze o tych czułych du- 
szach, zarzucających nam, „niemoralnośćć din- 
tegc, „bo zagrzewamy lud 'de ісан Кбе 


ms æ sama oporem am ra 
urobniel-zven uzczepołów. Jeee „reems 
ścią” obravazać komus jego асрй ставом sme: 
szkanie, nie przygotowawszy mu wprzód inne- 

albo nie wykończywszy przynajmniej planu 
ma Sessie", wopec sspe татти WBKA* 
-e ‚ me те mzmawywe sonety 
manu GZIBIISZEKC vansiwa, wóskd Ъчйтүъ © pos- 
swym jite ton spion” ж ононе) semte 
bay 
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ma базыс aret sms zgromadzenie złoż: 
z аап rudnickich (z włościan nie było ant 
jednego). Nie trwało kilka minul, а przystąpiło 
dc ass masa 4 piętnastu drabów, odgrażając się 
słowami: „Wynościa się zląd, bo was zabije: 
ту". Ks. Stoj. słowa te dobrze słyszał. Widzi 
liśmy, że ludzie ci są przeciw nam podburzeni 
na iskie więc dictum acerbum opuściliśmy zgro- 
madzenie, 
Ledwieśmy uszli kilkadziesiąt kroków, po- 
ssis beraa бага wa najs 
Mniej ge piu «40%, prawie porows zgromadzenins 
Vie mając innej redy, poczęlómy uciekać. 


Rozwśceklone jednak bestys żądna były krwi 
nasz(j Posiepacy dopędzili nas. Kiedy przy- 
bieli d< mnie, widi przed sobą około 


Iczydziestu (гезиа popędziła za tow. S. i W.) 
uzbrojonych w pałki, kamienie i drągi. Nie po- 
mogły prośby, ni ostatki sił moich, bastyalskie 
instynkia rozwsieklonvch zbirów "анау górę 
nad ludzkiam sercu, 

Keanes, premi | i p maili sip Hos 
та re Омузше) ва тенә чһмеэниюу UE 
orzytomnv йраает 4% ўна się je 
szcze Kopnieciami, Siem А ны Чар, u 
msome, bety sensay jaiem bes roghi 
sądzii Więc ze jestem niezyuy, Dodać przytem 
muszę, йе jednemu z tych cięześciańskich so. 
cyałów podobał się mój zuigarek, lecz będąc 
jeszcze przytomnym, miałem tyle ай, że mu go 
odebrałem, natomiast wiee *sbnych тавслу 
z kieszeni, jak papierośnica, rękawiczki, kalosze, 
chustka z szyi nie wiem kiedy przeszły na 
өе do sęk орнотмо ka. pi he о м 
ынет mimiem cewy Oprosti 
=p, ie }уечешзз бууу pumpi sa mng poisis 
©Dabioro nadeiscie awocn zańndarmow vowrirsy" 
mao Феран w Wajsłowaisca 0o wy 
s түт! tolegumi май» nie талпа] wiem 
ym 4 upomiadanie, de | же ndk próbowali 
+=, zdołali iednakze w «вез «many 

Jasmamam, ёа vi ja Sagada nes ie 
wam banie kram ай 2a 4 gu wra. 
СЕСЕ ЖЕЛЕУ 
эгогаїоууяк! розааа« б sm аоківапе їпуогтпасуш 
(wiaziat rowniez jk оогома zgromaazonyćn pu" 
pędziła sa nami, co mu przecież w oczy wpaso 
musiało. pocóż wigo мукгом ża nia widział 
im * p 

A pea р. Wampi | Doiii 
-i = бы» IF (o say © төн, 
nasuwa bardzo powazne podejrzeniu, сму ka, 
Śtojałowiki nie udzielał osobiście zleceń swym 
adiatusom w “чишу! tych namncalnych «rgu- 
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сук powy 

je oozwolo sobie tviko Aè wies ppan 40 
=. £=arowskiegi ® телнен 

|. Jak nażwać czewmieka takiego, który 
bojąc się argumentów w słowie swego przeci- 
wika polilycznego, używa przeciw niemu argu- 
mantow namacalnycn + 

2. Jak зей azłowieka, któr, 
skłamał (na wiecu w Tarosłnwiu), 
mojam nie wiedział i że otrzymanych 
połeczek« (dosłownie wypowiedziane) 
szkodzi? 

Э. Jak nazwać chrześciańskiego księdza 
а viewing? бден koda, kity paresse 
жоюл адва wpne ай pytana 
kaka pipe: „de wóz! „Ne yk Ji 
gowa + нче ДҮҮ 

4 ima мебел» mada pomięazy zwy- 
kłym zbrodniarzem, który popełnia zbrodnię dla 
zysku, m człowiekiem, klóry popełnia (bezpośre- 


OZ 
е o pobiciu 
„Шка. 
піс nie 


dnio lub pośrednio) dla utrzymania Ss iatu 
(także swego rodzaju zysk)? 

5. Jaka jesl różnica pomiędzy wybranym 
posłom 2 wali bagnetów i semanis pety} 


skich, a posłem wybranym z weż „pałek 
żnych Świata ? 

No ale przyjacielowi Ehrenbergów, Stmmól- 
skich, it. p. ohrześciańskich socysłów (a la Ver- 
gani i Mitlermeyer) wszystko przystoi. 

Równięż odeprzeć muszę zarzut, ks. Stoj 
łowskiego, jakoby nasi lowerzysze z umysłu 
rozpuścili wieść o mojej śmierci, albowiem pier- 
mara Брна нанео WYW „am kom 
7 fissen Aaa", ане, pera m 
= pem s premiig v pomesmrss 
=з saszńi soovainei-demokracvi 996 44444 
тена Ajy Же uSDOKOIENIA MVEN KOLEROW 
amy. ta tyją | буб тубу wa porii Hm 
Stojałowskiernu 1inaszym „orawaomownymipisma* 
ea жыт piwa” — 1 m аогга шао roDOGZEKO 
emi perom арар 4 эт amen реверт 
eom sei amywatia 
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Peep фа» Ih wego 1006 
В Jeg А 


Kronik 


ОРИК 


Paper wa laska zawiadamia cZronkow 


Szczupła ramy pisma naszego, nie pozwa- 

Јаја nam często zużylkować crłego malsryatu, 
jaki się w przeciągu lygodnia nagromadzi, 2 tej 
leż przyczyny, nie mogliśmy umieścić prawo. 
zdania z zgromadzenia Urządzanego w » Роми 
robotniczym: w rocznicą рю! styczniowego, 
jak też i z poranku „na cześć straconych w War- 
st 

Badeniowski pech. Starosta przemyski p. La. 
nikiewicz pojąlny uczeń nauczyciela swago_evs- 
prezydenta, pana na Busku hr. Kazimierza Bøde- 
mego i maluszki trójlojalnej szlnchly polekiej, 
odziedziczył po mistrzt awoim oprócz siergj 
i żelaznej dłonie, także badeniowski 
tylko, że nia wiedzie mu sig w wytępienui prze- 
wrolowych żywiołów, ole i gwsrdya i-go 
prasza się na wszysikie sirony, jak psy gad 
nowej prasy galicyjskiej po upadku Badenia 
W Przemyślu żył | istniał do niemwnega czaru 
człowiek, okryly tajemniczą prznztością. Zwał 
się Jan Cherchan. W r. 1806 był оп urzędni- 
kiem w ruskem stowarzyszeniu benkawcm 
>Wie, ale spokojna pren biurowa nudziła 
iwący się do przygód ьтуві і ducha р. Char- 
chan. Świsrął więc Ака »marnych dziesiąte. 
czeka i czmychnął w Świat, Po pewnym czai 
nasycony wrażeniemi,: wrócił do Przemy: 
Sprawę połatana, му maceono Charchana chwi 

ут ohłędem (zwykia choroba na którą cier 
pią panowie w chwili kredzieży i mordu. Sprawa 
Hoazowakiego w Przemyślu, mordercy księdza 
Ardana), Charohan był znowu wolnym i nieska 
zilelnym obywatelem. A że przysłowie powiada, 
że »wielkie« duszo i umysły розпаіц się bzybko 
(za to p. Lanikiewicz odpowiadsó nie позн), 
desłał р, Churchan posadę w siaroslwia przemy: 
skiem, w dzienniku podawczym, Ale netura cią- 
gnie wilka do lasu. Charchan 
podróży, 


pr grojcarkówe i pc jechał zwie. 
dzub Kijów i podziwiać złociste kopuły prawo. 

jawnych cerkiew, Mcże, obawiając się by go 
nia owładnęła isknoln za ukochaną »ojczyzną: 
Austcyą, sabre? za sobą jakiei papiery | foto: 
prañe .. . kióż to жога wyjaśnó. ОН biedny 
nasz p. Lanikiewicz, widmo pechu badenjow: 
skiego #сїда go ciągi 

Kasa chorych w Stanisławowie. Klika Ru 

irowska krewniaków i szachrajów propi 

nyoh, która nazywa się zarządem kasy, róz- 

pi Rubinstein naznacza Wy- 
Багу obwić daly, na 1. marca 
Wzywa członków, aby karty onobiście sobie oda- 
brali w biurze key chorych, zamiast doręczyć 
im do domu. Karty do głosowania wydaje prô- 
#пе, baz nazwisk í liczby bieżącej, aby naduży- 
cia dziać się mogły. Wybory naznaczone są па 
podstawie miarej lisy z r. ЇН#б (gdzie szuka: 
robotników z r, 18063), mimo ѓе lego rok 
z porządku rzeczy powinny być przeprowadzone 
wyhory na podstawio listy z r. 1898, a nie wy. 
bory ponowne, poprawcze z r. 1898, Rubinslaia 
w ogłaszeniu nawet vaty nie drukuje, 
érnie) krętactwom pole otworzyć. КІП 

einn, nap glnowana przez nas publicznie jako 
złodziejka, tządzi się pod okiem starosty, czło 
wieka bez woli, który przyrzeka najlepszą ме! 
woboć kasy, lecz woll їв] nie ma. Komisarz ża 
siarostwn, nadzorujący kasp, działa tak, źe... 
gotówby się obrazić, gdybyśmy po imieniu rzecz 
nazwali. Panowie ze slarostwa spotkają się Z 
lerprlacyą posia Kozakiewicza w parlamencie. 

Z Nowego Sącza, olrzymaliśmy killa listów, 
w których przedsiawiono, bozprzykiadne łajdac. 
iwa, jakie przełożeńsiwo lamiejszej gminy izra- 
elickiej prakiykı је ne mrjątku gmnnym. Za mało 
mamy miejsca, ażeby brudy te zimieszczać w 
łamach piama naszego, lembardziej że gospo 
darka „macherów kihpinychu nia tylko w Nc- 
wym Sąceu ale i w innych mlasinch prowincyo- 
nalnych lak podobna do sitbie jak dwie redzona 
ostry. Że starostwo loleluja to, to chyba nie 
dziwnego jeżeli się zważy, ka »macheczy ka 
halnie są zaazem „macharami wykorczymi”, a 
sgzystencya niejednego z naszych starostów, za- 
wisłą jest od „gładkiogoć przeprowadzania wy- 
borów. „Ręka rękę myje.“ 

Кіа w Przemyślu przestezega ustawy I pra- 
ма? W roku 1897 w Pizemyślu zginął na Balu 
oficerskim córce dr. Sza'aja a Żonia pulkć wego 
lekarza dr. Hiacha, brylant. Wszelkie poszuk - 

bezskuteczne; pytana sig pod- 
czas poszukiwań gospodaiza Musyna, sicréanta 
ad obrony krajowej Kuranta, :zy on nie wie 
pdzieby się brylant podział, Китап ruszył ramio- 
nami, twierdząc, że niema o lim wycbrażeri: 
Po pewnym czacie nie wiedzieć z jakich powa 
dów () usunięto z wojska Kuranta, W lecie w 
roku 1807, Kurant przysłał jedną kobielę do 
majstra nożowniczego w Przeryślu Wojlowicza 
z żądaniem by tenże pożyczył mu 30 дї. a on 
w zastaw da mu biylant, któy swego ezisu 
zgubiono w kasynie oficerskim. Wojtawicz ой 
mówił kategorycznia piopozycy| Kuranta, Маре 
dzany pan Sierłani wyjechał wówcząs do Rze- 
Барма i lam :przed-? gw brylari, Dziś eks sier- 
Запе Кїшапг jest mjeniem policyjnym w Prze 

1 Na uwagę zjobióną dyrektorowi policyi 
Erzaczkowakiemu п Kutnncie odrzekł tonże „То 


mnie nic nie obchodzi, to sprawa sądowa!“ Jak 
to? Czyż policya przemyska jest tylko od rąba- 
nia mocyelialów i balożenia ich bykowcami?ł 
Czyż złodzieje nie wchodzą w zakre działal 
ności policyi przemyskiej? — Dlatego w Pze- 
myślu z każdym dniem mnoży się liczba niey- 
kalnych przestępców. Teraz sprawa jest dla nas 
jasną, dlnczego ajent policyjny Lieblich, obecnie 
pełniący służbą we Lwowie, uszedł bezkarnie 
pomimo całego szeregu Fopelnionych zbrodni. 
Zastosowano do niego pizyjęty przez władze 
policyjne, choć nieistniejący w uslawie przcp. 
„Wolno kraść, jeeli tylko jest się gorącym 
Svr. heg korupcyi i gwailów wyborczych i gnę- 
bienia ruchu robotniczego. Tak dalej panowie, 
в może mimo naszej woli spelnią się słowa je” 
dnega z opozycyjnych posłów, wypowiedziana 
przy ostatniej sesyi parlamentarnej w т. 1898, 
że — „Austrya jeżeli dalej tym lorem pójdzi 
runie i'w gruzy się rogleci 

Р. Војко, ludowiec, dubellcwy poseł, przy 
rozprawia nad gospodsrką w drohowyzkim za- 
Mladzie hr. Skarbka, wys: w sejmie: urzę- 
dnicy i nadzorcy w Drohowyżu, to ludzia ka- 
rani za kradzierz i inne zbrodnie; nie dziwnego, 
že z pod ich ręki wychodzą wychowankowie, 
socyal'stami, Nic nia wiemy о tem, aby mcznio- 
wie z Drohowyża wychedzili sooyalistami | p 
Bojko pewności ca do tego mieć nia moke a lego 
rodzaju (wierdzenie dowadz:, że kto <zy p, 
Bojko nie zasługuje na nazwisko, jakim ован 
rzył go swego czasu w sejmie, stańczyk Jordan. 


Bal Kostyumowy, ostalni w tym karnawale, 
urządza w sobolę dala 19. lutego w obu salach 
„Domu robo$niczegoć, stow. robotników budowl. 
"Овпімо“, Program nadzwyczaj urozmaicony. 
Wstęp dla panów 60 et, Фа раб БО et 
„Przyszłaść" stow. robotników 
urządza w Niedzielą 20. iutego, w wali „Demu 
robolniczego" Wieczorek z tańenmi. Muzyka 
„Harmónii*, Wstęp dla panów 50, dia рй 80 ct 


zawskich, 


Wa wtorek dnia 8. m 
wdbądzie się 
Walne Zgromadzenie 


członków stow. robotników budowlanych 


PEPE 
„Ogniwo 
а podsinio 7 wiuczór w sali doma robotniazogo 
раза Haumnana B, 

"беда omamy 
1). Odogytunia protokołu z ostatniego walnaga 
zaromadzonia 0) Strowosdanio э онутто 
wydziału i kawy. RE prozeńo, 1% oston- 
Ife wydziełu B owłonków madu polubownego 
18 osłonków komiayś kontralnjącej. 4. Wnioski 

3 interpelaoye 

Wydzini. 


ykłady popularne 
wade ogłoszonego programu 


W wielkiej sali domu robotniczego (pasaż Haus- 
mana), Ciąg dalszy. 


Niedziela u '/,5-tej po pałudniu dnia 20 lutega 
|) Gwiazdy, mgławice, powstanie śwlatów. 
2) Potop — gwiazda trzech króli. 

Wtorek a 8-те] wieczór dnia 22 lulego 
Sztukai Architektura czasów nowszych 
а przedstawieniem obrazów świetlnych. 

Piątek o A-mej wiaczór dnia 25 lutepo 

О konstyłucyi austryackiej, 

Uprasza sig о punktualne przybycia 
Komatet wykładowy. 
+ Ро wykładnie dyskusyu. я— 


"Wykłady: 
„Podróż паскою ziemi w Irzech godzinach“ 


Udzielam za umiarkowane 
honoraryum, lekeyi języka pal- 
skiego i niemieckiego, literatury, 
konwersacyi, n'e są wykluczone 
lekcye zbiorowe. 
Wszelkie zgłoszania ustni 


inisamne orzyjmuja 


XIXIIIIIII 


| ala „К. 46% 


„Redakcyn Rohctnika" c 


WŁA 


Ж iscemy towarzyszom 


Bolesława Limanawskiega 


ШОШ 


w XVIII. Е XIX. stuleciu, 


Dwa tomy po bajacznia raskiej cenie 
Każdy tom bliska 500 stronie wiel 
kirga farmalu ke auje tylko 50 ct. 


Restauracya i Piwiarnia 


Poleca Р. Т. Publiczności dobre i tanie piwo 
© товат Państwa Tobitschau, w Morawie, 

Browar ten nie należy do karlelu, dlatego moze 
dać piwa lan'ej, а! 


Nabyć można jedynie w Х| piwo io sprzedaje sę ne miary i 

ү ` Я Е (Чийг 10 ct) 
Księgarni Polskiej we Lwowie ҮЗ kuchnia wyborna — zimne i gorace potrawy. 
przy pocu Marynckim 1. 11, | Codziennie muzyka — U:ługa rzetelna 1 skrzętn 


Telestar 


M. Grafa 


ulica Lindego L. 1. 


żeli browary Iwowsk o. 
kulelki. 


C. k uprz. rafinerya spirytusu, fabeyka ronu, Їйї i 
| Juliusza jMkolascha naslępców 


we Lwowie 


kiery, wódki polskie, mocne, słodzone, 
oryginalny i krajowy, ocet winny i spirytus 
САСЕБББЕ эө WA 


litr prawdziwej żytniówki. od 60 ct. 1 w. 


ób Sprecher i Spółka 


polece najprzedniejsze rozolmy i wyborne H- 


сссссвсебесессососсесеосссесссосе! 


[M w niedzielą dnia 20. lutego WE эө» _ 


йш Walne Zgromadzenie 


„Zgromadzenia Towarzyszy" szewców We 
Swowie. 

dz. 10. przsdpotudniem w wiel- 

kiej adi dolu nobotniczogo Passz 

Hausmana 1 8. z porządkiem dzien- 


rum 
owy 


przy wl. Kapernika Nr. 9. i Halickiej Nr- 1. ИРЕ, 
MAE сауне оер д przemysłowo zeminal V biura 8) Wmioski, 
litr kontuszówki . . od 48 et. i wyżej 


уёеј 


